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W a r s z a w a  ,  
d. 2G Maja 1831 r. we Czwartek.

Prenumerata w stolicy roczna zltp. 40, kwartalna 
zltp. 12, miesięczna zltp. 5, Nr. pojedyńczy gr. 10. 
Prenumerata kwartalna po województwach zltp. 20.

Sine ira et studio.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
Z apozew  edyhtalny. Jan B ogumi ł  Gier ing  kupiec ,  k tó ­

ry  od roku 1 7 8 9  ztąd do wsi  D o b ig n ie w  pomiędzy W a r ­
szawą i T o r u n ie m  po łożone j wyp rowa dz i ć  się m i a ł ,  z r e ­
sztą od tego czasu żadnej o sob ie  n ie  dał wiadomos'ci ,  ja­
ko  ̂ t egoż n i e wiadomi  sukcesorowie  i spadkobiercy  nini ej-  
szem publ iczn ie  się zapozywają ,  ażeby się w  przeciągu 9  
m i e s i ę c y ,  a najdalej w  terminie  na dniu 17  Grudn ia  r. b. 
przed de legowanym W y m  Gacde  Sędzią Ziemiańskim w  
tutejsisern pomieszkaniu Sądowem,  wy zn acz on ym ,  osobiście  
lub  płśmienie  zgłosi l i  się i dalszych rozporządzeń oczek iwal i ,  
w  razie zaś n i e s taw ien ia ,  spodz i ewa l i  się, iż zaginiony Jan 
Bo gu mi ł  G i er i ng  za nieżyjącego uznany zostanie-ś tegoż  
ca ły  p o zo s t aw io n y  majątek jego najbl iższym zgłaszającym 
s <ę i w y le g i t y m o w a n y  111 sukcesorom , przyzn any m i w y ­
danym będzie.  — W s c h o w a  d. 3o Grudnia «83o. — K rólew . 
P ru sk i S qd  Ziem iański.

■—  Kantor Banku ciągle wypłaca wylosowane Obligacye  
udz ia łowe  pożyczk i  42 milionów złotych.  Niemniej  p ła .  
ci codziennie bez żadnego potrącenia Listy zastawne Pol ­
skie  wylosowane,  tudzież up łyn ione  od nich kupony.

W iadom ości urzędowe od wojska.
D o R zą d u  N a ro d o w eg o .

Mam zaszczyt  zdać Rządowi Narodowemu raport 7. dzia­
ła ń  uskutecznionych  od d. 12 Maja.

W dnid tym opuśc i ło  wojsko swoje stanowisko w ieczo­
rem dla rozpoczęcia działań zaczepnych miedzy Bugiem  
a N ar w i ą ,  lv c c ju Wyparcia gwardyj R osy j sk i ch . z  Woic- 
W0. jVW ^ u8ustowskiego i P ło ck i eg o ,  już tam zbyt dawno 
osiad yc . Pod Jędrzejowem pozostał  7, j ednym korpusem  
Jeneia  ̂ m i ń sk i ,  dla zakrywanią tego ruchu i przystępu  
do Pragi.  cnerał  ten został  atakowany nazajutrz przez  
Feldmarsza 4B ybicza 7. korpusem Jenerała Paleń , o go ­
dzinie  4 rano. Przednie  czaty Jenerała Umińskiego ,  s k ł a ­
dające s ię z oddziału 3 pułku  strzelców pieszych i 3  strzel  
Cow konnych  ustępowały zw o lna ,  stawiając nieprzyjac i e­
lowi c iąg ły  opór aż pod Jędrzejów,  gdzie c zeka ł  na stano­
wisku Jenerał  Milberg z ośmiu działami  pozycyjnemi  i 
Pułki em grenadyerów.  P u ł k  1 5  l i n i o w y  . t a ł  w rezerwie .  
Nieprzyjaci el  rozwinął  z lasu znaczne masy i <}0 24 dział .

Nastąpi ła pięc io-godzinna kanonada i ogień tyral ierski ;  
poczein Jenerał  Umiński  sądząc ,  że  już dosyć  ws trzymał  
nieprzyjaciela , aby dać wojsku naszemu czas potrzebny  
do uskutecznienia pierwszego marszu , da ł  rozkaz us t ępo ­
wania ku Mińskowi .  Nieprzyjaci el  nie posuwał  s ię już za 
nim , a nazajutrz wróci ł  napowrot za Kałuszyn.  v

Jenerał  Umiński  , udziela jak największe pochwały Je­
nerałowi Milberg i wsz.ystkim pu łkom składającym jego  
dy wizyą.  Pułk 15 p i e cho ty ,  znajdujący się pierwszy raz  
w ogn iu ,  okazał  zimną krew starych żo łni erzy .  O bate-  
ryach artyleryi  Majora Rzepeck iego  i Kapitana Lewandow-  
s k i e g o ,  mających do czynienia 7. nader przemagającą s i łą ,  
możnaby po wiedz i eć ,  że  się szczególnie  odznaczy ły ,  gd y ­
by postępowanie naszej artyleryi  w każdein spo tkan iu ,  nie  
było  tak szczególnie  znakomi tem.  Strata nasza w dniu tym  
wynosi  39 zabitych i 105 rannych ,  7, których czterech ofi­
cerów , a miedzy niini Adjutant Jenerała Umińskiego Ma­
jor I l c nd t l .  Między po l eg ły  m i , wojsko żałuje szczególnie  
Majora Se rkow sk iego ,  Podporuczników:  l l e rbaczewskie-  
g o ,  Bączkiewicza , Kozłowskiego .

Kiedy to się działo poi^ Jędrzejowem , maszerowałem  
7. głównein wojskiem ki lku ko lum nami ,  które  przesz ły  
Narew i Bug po mostach postawionych pod Zegrzem i S e ­
rockiem.

Dnia  16 , czoła naszych kolumn spotkały  przednie  
straże nieprzyjacie l skie  we wsiach Poręby  i Siec i ech.  
W Porębach szwadron pu łku  4  strzelców konnych ,  uderzy ł  
na szwadron strzelców konnych gw ardy i R os y j s k i e j , rozb i ł  
go i zabrał 10 niewolników.  Na drugim trakcie Jenera ł  
Jankowski ,  dowodzący przednią strażą , spędz i ł  nieprzyja-  
cielą 7. Sieciech , a nast ępnie  7. Pr ze ty c zy ,  gdzie  już m o ­
cniejszy opór znalazł .  Z Prze tyczy  post ępował  korpus  
wstępnym bojem przez Chruście  do D ługos iod ła .  Tu n i e .  
przyjaciel  rozwinął  całą ty lną straż pod dowództwem Je­
nerała Poleszko , z łożoną  z ki lku batal ionów , między któ-  
remi odznaczał  się batalion strzelców F in l andzk ich ,  7. k i l ­
ku szwadronów i dwóch d z i a ł ,  przecież nie zdo ła ł  za trzy ­
mać marszu naszej ko lumny .  Jednym pędem został  wypar ­
ty ze wsi;  Je n er a ł  Chłapowski  na czel e szwadronu 1 p u ł ­
ku ułanów , wykonał  szarże między op ło tkami ;  w tym sa ­
mym czasie Adjutanci  moi Major Kruszewski  i Kapitan Po ­
tocki Tomasz ,  uderzyl i  na ko lumnę  z plutonem eskorty
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K r a k u s ó w  i Babral i  n i e w o l n i k ó w  z b a t a l i o n u  F i n l a n d z k i e g o .  
W y s o k i e  p ł o t y  o t o c z o n e  r o w a m i ,  n i e  d o z w o l i ł y  z u p e ł n e g o  
r o z b i c i a  t e g o  b a t a l i o n u .  O d  wsi  D ł u g i e s i o d ł o  ,  n i e p r z y j a ­
c i e l  p a r t y  b y ł  n a t a r c z y w i e  d o  wsi  P l i w k i ,  g d z i e  w z m o c n i o ­
n y  p o s i ł k a m i  w z n o w i ł  swój  o p ó r .  M a j o r  D u n i n  z b a t a l i o ­
n e m  p u ł k u  1 s t r z e l c ó w  p i e s z y c h  u d e r z y ł  t a k  n a t a r c z y w i e ,  
ź e  j e d e n  b a t a l i o n  J e g r ó w  c a ł k o w i c i e  r o z b i ł .  J e n .  R y b i ń ­
s k i  na  c z e l e  d w ó c h  b a t a l i o n ó w ,  w s p i e r a j ą c  Maj or a  D u n i n a ,  
c i ą g i e m  n a c i e r a n i e m  o p a n o w a ł  c a ł y  las  aż  J o  wsi B r ó d k i  
P o d  w i e c z ó r ,  n i e p r z y j a c i e l  j e s z c z e  w z m o c n i o n y  t r z e m a l i a -  
t a l i o n a m i , k u s i ł  s i ę  o o d z y s k a n i e  la.su , a le  ze s t r a t ą  od 
p a r t y  z o s t a ł .  W d n i u  tym.  n i e p r z y j a c i e l  z n a c z n e  p o n i n s ł  
s t r a t y  ; m i ę d z y  z a b i t y m i  z n a j d o w a ć  s ię  intr P u ł k o w n i k  A d ­
j u t a n t  C - s a r s k i  H a ms e j  i w i e l u  i n n y c h  o f i ce r ów.  W j eń c a c h  
m a m y  2  o f i c e r ó w ,  (50 p o d o f i c e r ó w  i ż o ł n i e r z y ,  w częśc i  
S z w e d ó w .  B a t a l i o n  s t r z e l c ó w  F i n l a n d z k i c h ,  z n a c z n i e  
w lej  p o t y c z c e  u c i e r p i a ł .  S t r a t a  nasza  w p o r ó w n a n i u  z nie-  
p r z y ( a n i e l s k ą  j es t  m a ł a ,  n i e  p r z e c h o d z i  w z a b i t y c h  i r a n ­
n y  ch 30  l u d i i . ; a l e  s t a ł a  s i ę  d o t k l i w ą  z p o w o d u  s t o s u n k o ­
wej  l i c z b y  o f i c e r ó w ,  k t ó r z y  z a b i t y m i  l u b  r a n n y m i  z os t al i ,  
co n a l e ż y  p r z y p i s a ć  w a l e c z n o ś c i  w i o d ąc e j  i ch z aw s ze  na  c z o ­
ł o  a t a k u .  Cięł . l^o r a n n y m i  z o s t a l i :  M a j o r  D u n i n  z p u ł k u  
l  s t r z e l c ó w  p i e s z y c h ,  P o r u c z n i k  W o l s k i  A d j u t a n t  J e n e r a ł a  
R y b i ń s k i e g o ,  o f i ce r  n a j w i ę k s z y c h  n a d z i e i ,  k t ó r y  z p o n i e ­
s i o n e j  r a n y  w k r ó t c e  u m a r ł  i A d j u t a n t  mó j  K a p i t a n  T o m a s z  
P o t o c k i .  T e n  o s t a t n i  r ó w n i c  p r a c o w i t y  j a k o  o f i ce r  sz t abo-  
w y , ,  j a k  mężny .  na  p o l u  wa l k i  ,  u g o d z o n y  z o s t a ł  w g ł o w ę  
s t r z a ł e m .  F i n l a n d z U  i cg o S t r z e l c a .

G d y  tak w o j s k o  n a s z e  sz -yhki emi  m a r s z a m i  p ę d z i ł o  c i ą ­
g l e  n i e p r z y j a c i e l a  ś r o d k o w y m  t r a k t e m  m i ę d z y  B u g i e m  i 
N a r w i ą  , J e n e r a ł  Ł u b i e ń s k i  n i e m n i e j  s p i e s z n i e  p o s t ę p o w a ł  
p o  n a d  b r z e g i e m  B u g u ,  d la  o p a n o w a n i a  p r z e p r a w y ,  k t ó r ą  
n i e p r z y j a c i e l  m i a ł  p o d  N u r e m ,  a p r z e z  k t ó r ą  M a r s z a ł e k  
D y b i e / ,  b y ł b y  m ó g ł  n a j k r ó t s z ą  d r o g ą  na  n as  w c i ą g u  o p e -  
racy, i  nas/ .ó|  d e b t u z o w a ć .

D n i u  16 J e n e r a ł  Ł u b i e ń s k i  z a j ą ł  B r o k .  D n i a  17 p r z e ­
d n i a  straż. j " g o  z ł o ż o n a  r, 2  s z w a d r o n ó w  p u ł k u  5 s t r z e l c ów  
k o n n y c h  i d w ó c h  p l u t o n ó w  p u ł k u  7 u ł a n ó w ,  n a g ł y m  
m a r s z e m  p r z y b y ł a  p o d  N u r .  N i e p r z y j a c i e l  za j e j  z b l i ż e ­
n i e m ,  sig , s a m  z a p a l i ł  m o s t  ś c i ą g n i ę t y  p o d  b r z e g  B u g a  , 
»Ca7. m a g a z y n  ż y w n o ś c i .  W s p o i n n i o n e  s z w a d r o n y  z a s t a ł y  
t r z y  k o m p a n i e  p i e c h o t y  i j e d e n  s z w a d r o n  u ł a n ó w  n i e p r s y -  
p n c i r l sk i ih .  na  p d z y c y j  p r z e d  m i a s t o m .  W y k o n a ł y  n a t y c h  
m i a s t  k i l k a  ś w i e t n y c h  s z a r ż ,  z a b r a ł y  3 2  n i e w o l n i k ó w  i 
j e d n e g o  of i ;  e r a  od  s a p e r ó w  g w a r d y i ,  k t ó r e g o  o d d z i a ł  ca 
ł y  r o z b i ł y  z o s t a ł .  P i e c h o t a  n i e p r z y j a c i e l s k a  z n a j w i ę k s z ą  
b r o n i ł a  s i ę  z ac ię tośc ią .  W t y m  a taku .  K. ap i tan  S k a r s z e w s k i  
* p u ł k u  5  s t r z e l c ó w  k o n n y c h ,  ł a m i ą c  s z e r e g i  p r z e c i w n i ­
k ó w  , p o l e g ł  ś m i e r c i ą  w a l e c z n y c h  p r z e s z y t y  k i l k u n a s t u  
k u l a m i .  S z w a d r o n y  L i 4  z p u ł k u  5 s t r z e l c ó w  k o n n y c h ,  
ś c i g a ł y  n i e p r z y j a c i e l a  a i  do  wsi  T y m i a n e k . ,  na p u ł  d r o g i  
d o  C i e c h a n o w c a ,  w s p a r t e  d w o m a  d z i a ł a m i  l e k k i e m i  i t r z y ­
d z i e s t u  ż o ł n i e r z a m i  od p i e c h o t y ,  k t ó r z y  p r z y b y ć  z d o ła l i .

D n i a  17, g ł ó w n e  w o j s k o . ,  u d a ł o  s i ę  n a p r z ó d  t r a k t e m  
Ł o m ż y ń s k i m .  D o s z e d ł s z y  do  wsi  L a s k i ,  c z o ł o  n a s z e j  k o ­
l u m n y  u j r z a ł o  n a  d r u g i m  b r z e g u ,  r z ek i .  O r s z y ,  k o r p u s  
g w a r d y i .  J e n e r a ł a -  B i s t r o m .  N i e p r z y j a c i e l  m ó g ł  ł a t w o  
b r o n i ć  s t a n o w i s k o ,  k t ó r e g o  c a ł y  f r o n t  b y ł  z a k r y t y  r z e k ą  
n a d e r  ba gn is t ą .  Z r o b i ł e m  r o z p o r z ą d z e n i a  d o  a t a k u ,  w s k u t ­
k u ,  k t ó r y c h ,  n i e p r z y j a c i e l  s p o s t r z e g ł s z y  z a g r o ż o n e  s wo je

p r a w e  s k r z y d ł o  p r z e z  j a z d ę  J e n e r a ł a  S k a r ż y ń s k i e g o ,  p o  
k r ó t k i e j  k a n o n a d z i e ,  s z y b k o  o d w r ó t  swój  d a l e j  u s k u t e ­
c z n i a ł ,  p a lą c  i z r u c a j ą c  za s o b ą  w s z y s t k i e  m o s t y .

Na p r a w y m  b r z e g u  r z e k i  R u ś  , m i ę d z y  w s i ą  J a k a ć  i 
Ś n i a d o w e m ,  s k o n c e n t r o w a ł  s i ę  c a ł y  k o r p u s  g w a r d y j .  T y l ­
n ą  s t r a ż  j e g o ,  s t r a ż  na s za  p r z e d n i a  w p ę d z i ł a  n a  g r o b l ę  
pod  J a k a c i e m  , t a k ,  że  p o m i m o  w s z e l k i c h  u s i ł o w a ń ,  n i e  
z d o ł a ł  z n i s z c z y ć  z n a j d u j ą c e g o  s i ę  t a m  m o s t u .

D n i a  1S n ie  m a j ą c  p e w n e j  w i a d o m o ś c i  o z a j ęc i u  N u r u  
p r z e z  J e n e r a ł a  - L u b i e ń s k i e g o ,  n i e  m o ż n a  b y ł o  a t a k o w a ć  
u i e p r z y j a c i e l a  p o d  Ś n i a d o w e m ;  g d y ż  M a r s z a ł e k  D y b i c z  
m ó g ł  j u ż  d e b u s z o w a ć  od B u g a ;  n a l e ż a ł o  p r z e t o ^ z a p e w n i ć  
s o b i e  n o wą  p r z e p r a w ę  p r z e z  N a r e w .  W t y m  c e l u  w o j s k o  
z os t a ło  p r z e z  t en  d z i e ń  ua  s t a n o w i s k a c h  o b s e r w a c y j n y c h  
m i ę d z y  R u s i e i n  i O r s z ą ;  a z d y w i z y ą  J e n e r a ł a  G i e ł g u d  
u d a ł e m  się s a m  a t a k o w a ć  O s t r o ł ę k ą  , o s a d z o n ą  p r z e z  k o r ­
p u s  J fc n e rn ł a  S a c k c n .

J e n e r a ł  D e m b i ń s k i  m a s z e r u j ą c y  po  c h a u s s e e  p r a w y m  
b r z e g i e m  N a r w i ,  dla  w s p i e r a n i a  d z i a ł a ń  g ł ó w n e g o  wojs ka ,  
s p ę d z i w s z y  n i e p r z y j a c i e l a  z po  nad O m u l e w a ,  j u ż  o d  rsna  
k a n o n o  w a ł  s i ę ,  z k o r p u s e m  z a j m u j ą c y m  O s t r o ł ę k ę ,  i p r z e z  
s k u t e c z n y  o g i e ń  d z i a ł  s w o i c h ,  p r z e c i w k o  l i c z n ie j s z e j  arty* 
l e r yi  n i e p r z y j a c i e l a ,  n ie  d o z w o l i ł  m u  z n i s z c z y ć ' m o s t u  na  
N a r w i ,  o k t ó r y  n a m  t a k  wielo c h o d z i ł o .  K u  wie cz orowi  
za o k ł z a n i e m  s ię  c z o ł a  k o l u m n y  J e n e r a ł a  G i e ł g u d  J n i e ­
p r z y j a c i e l  o p u ś c i ł  O s t r o ł ę k ę  j a k  n a ś p i e s z n i ć j ,  t r a k t e m  ku  
Ł o m ż y .  P i e c h o t a  J e n e r a ł a  D e m b i ń s k i e g o  n a t y c h m i a s t  z a ­
j ę ł a  to  m i a s t o ,  a j e n e r a ł  G i e ł g u d  z w r ó c i w s z y  s w oj e  k o ­
l u m n y  na  C h a u s s e e  , p o s u n ą ł  s i ę  k u  M i a s t k o w u .

N a d / . w d c z a j n y  p o s p i e c h ,  * j a k i m  g w a r d y e  o d w r ó t  swój  
u s k u t e c z n i a ł y  , n i e  d o z w o l i ł  n a m  p r z y j ś ć  do  s t a n o w c z e j  
w a l k i ;  p r z e c i e ż  o d d z i a ł y  n a s z e  z b i e r a ł y  n i e w o l n i k ó w ,  ba­
ga że  i z a p a s y  ż y w n o ś c i .  A d j u t a n t  m ó j  P u ł k o w n i k  S z y ­
d ł o w s k i  na  c z e l e  k i l k u d z i e s i ą t  l u d z i ,  s p i e s z o n y c h  z p u ł k u  
4  s t r z e l c ó w  k o n n y c h ,  o d b ś ł  p i ę ć  b e r l i n e k  ze  z n a c z n y m  
z a p a s e m  f u r a ż u  , k t ó r e  p i e c h o t a  n i e p r z y j a c i e l s k a  e s k o r t o ­
w a ł a ,  i z k t ó r y c h  s ię  u p o r c z y w i e  b r o n i ł a .

W  n o c y  z d n i a  18 na  19 n i e p r z y j a c i e l  po  t r z y k r o ć  U- 
s i ł o w a ł  o p a n o w a ć  g r o b l ę ,  p o d  K l e c z k o w e m ,  l e c z  o d d z i a .  
ł y  z p u ł k u  8  p o d  k o m e n d ą  P o d p u ł k o w n i k a  A n t o n i n i e g o ,  
w s p a r t o  d w o m a  b a t a l i o n a m i  p u ł k u  4  o d p a r ł y  n a t a r c i e  j e .  
g o ,  k t ó r e  aż  do  m o s t u  p o s u w a ł , ze  z n a c z n ą  s t r a t ą  a t a k u ­
j ą c y c h  s t r z e l c ó w .

D n i a  19 m a j ą c  j u ż  w i a d o m o ś ć  o z a j ęc i u  N u r a  p r z e z  
J e n e r a ł a  Ł u b i e ń s k i e g o  i z a p e w n i o n o  k o m u n i k a c y e  z p r a ­
w y m  b r z e g i e m  N a r w i  p r z e z  O s t r o ł ę k ę ,  r o z k a z a ł e m  w o j ­
s k u  d a l s a e  p o r u s z e n i e  z a c z e p n e  p r z e c i w k o  g w a r d y o m .  J e ­
n e r a ł  J a n k o w s k i  z a j ą ł  S n i a d o w  , l ecz  n i e p r z y j a c i e l  w s z ę ­
dz ie  z p o ś p i o c h e m  u s t ę p o w a ł .

D n i a  2.0 r a n o  J e n e r a ł  G i e ł g u d  z a j ą ł  Ł o m ż ę ,  z  k t ó r e j  
j uż  b y ł  n i e p r z y j a c i e l s k i  k o r p u s  S a c k e n a  u s t ą p i ł  k u  S t a -  
w i s z k o m ,  z o s t a w u j ą c  po  s o b i e  f o r t y f i k a c y e  w s t a n i e  j a k  
n a j d o k ł a d n i e j s z e g o  w y k o ń c z e n i a ,  k t ó r e  s a m  b y ł  s tar ann ie  
w z n o s i ł  p r z e z  c a t y  ćzag z a j m o w a n i a  Ł o m ż y ,  g ł ó w n ą  k w a ­
t e r ą  Ks ię c ia  M i c h a ł a ,  z o s t a w i ł  p r ó c z  t e g o  p r z e s z ł o  1 0 0 0  
n i e w o l n i k ó w ,  z k t ó r y c h  w i ę k s z a  c z ę ś ć  c h o r y c h  i r a n n y c h ,  
s k ł a d  b r o n i , r o z m a i t y c h  e f e k t ó w  w o j s k o w y c h ,  b a g a ż e  i z a -  
p . s y  ż y w n o ś c i .  W c h o d z ą c  d o  Ł o m ż y  nas i  z as t a l i  w p ł o .  
m i n n i a c h  p i ę k n e  m o s t y  z n a j d u j ą c e  s i ę  po d t ern m i a s t e m  i 

l i i  b e r l i n e k  n a p e ł n i o n y c h  ż y w n o ś c i ą ,  j a k o  t eż  i w i o s k i



u l i ż e j  m u s t z  b ę d ą c e .  U c h o d z ą c y  n i e p r z y j a c i e l  z o s t a w i a j ą c  
t a k  z n a c z n ą  l i c z b ę  s w o i c h  c h o r y c h  ,  u p r o w a d z i ł  j e d n a k  
w s z e l k ą  d l a  „ i c h  p o m o o  J , k a ,.sk%.

c z a s i e  g d y  J e n e r a ł  G i e ł g u d  z a j m o w a ł  Ł o m ż ę  ,  p o -  
s t ę p o w a ł e m  & g ł ó w n ą  s i ł ą  k u  G a c i ,  a b y  t y m  s p o s o b e m  
® c i ąć  k o l u m n y  r e j t e r u j ą c e  o d  Ł o m l y  k u  T y k o c i n o w i ,  
u b z m u s i ć  n i e p r z y j a c i e l a  d o  p r z y j ę c i a  w a l k i .  L e c z  p r ó ­

ż n e  b y ł y  u s i ł o w a n i a  n a s z e  p o m i m o  n n j w i ę k s z e g o  p o ś p i e -  
« b u .  N i e p r z y j a c i e l  t a k  n a g l e  r e j t e r o w a ł  ,  ż «  l e d w o  k u  
W i e c z o r o w i  d o ś c i g ł e m  tylną.  s t r a ż  j e g o  e a  K o ł o m y j ą .  N i e ­
p r z y j a c i e l  m o c n o  o s a d z i ł  s t r z e l c a m i  F i n l a n d z k i e m i  las  
w i o d ą c y  o d  t e j ż e  w s i  d o  R u t k i .  J e n e r a ł  J a n k o w s k i  o d e ­
b r a ł  n a t y c h m i a s t  r o z k a z  a t a k o w a n i a  g o z f r o n ł u ,  g d y  t y m '  
c z a s e m  J e n e r a ł  B o g u s ł a w s k i  p o s ł a n y  z o s t a ł  z  b r y g a d a  s w o ­
j ą  o k r ą ż y ć  l a s  z  l e w e j  s t r o n y ,  J e n e r a ł  K i c k i  z  p r a w e j  a  
J e n e r a ł  S k a r ż y ń s k i  p o s u n ą w s z y  s i ę  d a l e j  j e s z c z e  na  n r a -  
w o ,  m i a ł  p r z e ć  n i e p r z y j a c i e l a  d r o g ą  w i o d ą c ą  o d  Z a m b r o -  
w a  d o  J t l ę ż e n i n a .  S t r z e l c y  F i n l a n d z c y  i  s t r z e l c y  L e i b  
G w a t ’d y i  ,  m o c n y  o p ó r  s t a w i a l i  w l e s i e  ,  g d z i e  d l a  u t r z y ­
m a n i a  s i ę ,  n a s t ę p n i e  w p r o w a d z i l i  s z e ś ć  b a t a l i o n ó w  z  d w o ­
m a  d z i a ł a m i .  J e n e r a ł  J a n k o w s k i  d l a  w y p a r c i a  i c h  u ż y ł  
t r z e c h  b a t a l i o n ó w  z  p u ł k u  2  i z p u ł k u  1 2  n o w e j  f o r m a c y i ,  
o r a z  s t r z e l c ó w  c e l n y c h  P o d l a s k i c h .  P o  t r z y k r o ć  n a s z a p i e -  
c h o t a  ,  l u b o  z n u ż o n a  t a k  n a g ł e m i  m a r s z a m i ,  r z u c a ł a  s i ę  
z  b a g n e t e m  w r ę k u  n a  n i e p r z y j a c i e l a .  Z  k o ń c e m  d n i a ,  
n i e p r z y j a c i e l  z  c a ł e g o  l a s u  p r z e s z ł o  p ó ł  m i l i  d ł u g i e g o  w y ­

p a r t y  z o s t a ł .  J e n e r a ł  B o g u s ł a w s k i  z e ' z w y k ł ą  w a l e c z n o ­
ś c i ą  b r y g a d y  s w o j e j  ,  n - t a r ł  n a  p r a w e  s k r z y d ł o  n i e p r z y ­
j a c i e l a  i z n a c z n ą  k l ę s k ę  m u  z a d a ł ;  l e c z  n o c  w s t r z y m a ł a  
ś w i e t n i e j s z e  s k u t k i  j e g o  d z i a ł a n i a .  A t a k  n a s z  na s k r z y -  
d ł o  l e w e ,  z  p o w o d u . z n a c z n e g o  o k r ę g o ,  k t ó r y  p o c i a s n y c h  d r o ­
g a c h  k o l u m n y  r o b i ć  m u s i a ł y ,  d l a  z a s z ł e j  n o c y ,  j u ż  w c a l e  m i e j .  
s c a  m i e ć  n i e  m ó g ł .  Z a t n y m a l i ś m y  to  s t a n o w i s k o ;  a n i e  
p r z y j a c i e l  z  n a j w i ę k s z y m  p o ś p i e c h e m ,  o d w r ó t  s w ó j  n o c ą  
d a l e j  k u  T y k o c i n o w i  u s k u t e c z n i ł .  W  s p o t k a n i u  t e i n  p u ł k  
1 2  n o w e j  f o r m a c y i ,  p o d  d o w ó d z t w e m  P u ł k o w n i k a  M u -  
c h o w s k i e g o ,  d a ł  ś w i e t n e  d o w o d y  m g z t w a  i p o ś w i ę c e n i a  
s i ę .  M ł o d z i  ż o ł n i e r z e  u z b r o j e n i  w k o s y ,  k t ó r e m i  w l e s i e  
* t r u d n o ś c i ą  d z i a ł a ć  m o g l i ,  r z u c a l i  s i ę  ś m i a ł o  n a  n i e p r z y ­
j a c i e l a  i z a w s z e  d o  u c i e c z k i  g o  p r z y m u s z a l i .  S t r a t a  n a s z a  
w z a b i t y c h  i r a n n y c h  w y n o s i  d o  1 3 0  l u d z i .  N i e p r z y j a c i e l  
n a l a ł  j e d e n  b a t a l i o n  G w a r d y i  z u p e ł n i e  r o z b i t y .

D n i *  2 1  r ó w n o  z  d n i e m  r o z p o c z ę l i ś m y  d a l s z ą  p o g o ń  k u  

vv d  P o s ł a l e , n  d y w i z y ą  J e n e r a ł a  G i e ł g u d  z  k a ­
m i  d ' ^  J e l , e r *ł a  S k a r ż y ń s k i e g o ,  a b y  d e b u s z o w a Ł a  na  t r a k t  
l u m n  T ł ,‘ o c i u e , n  * B i a ł y m s t o k i e u i  , w  c e l u  o d c i ę c i a  k o -

t r a k t e i  s i S d o  LlitvvJ' ’ S t y  s a i n  t y , / c z a s e m  p r o s t o
- £ b  ,'y T y k o c i n a  p o s t ę p o w a ł e m .  L e c z  n i e p r z y j a c i e l

 ̂ k i e s o  t * i b P 'ł - * g r a n i c  t e r a ź n i e j s z e g o  K r ó l e s t w a  P o l -

Iewym’ brLg°u JNg0tylne; ' “'I** *!]i‘jd° lV; ły S‘e ipSICZe n*
ł o  k o l u m n y  n a s « ó iWl * k p P ł °  4 . I’ °  P - ł u d n i u  c z o -
P u ł k o w n ik o w i  L a n g e m ^  ^  *? T * k °,CM,fl- K “' l ł em

p r ó - . d . i  d ł u g .  S ' " k l ’ i ^ 2 , V d ^  I” ' ' * " 1" " * ! "
j i  . r  w .  • '  ^ a d * , e w , ? c , u  m o s t a m i  , k t ó ­ra dla t ego  ł o r mu j e  •. , • V

i  • . * * i jt «  l  n o « na) tr t i<Jt i i e ] s&vcrL ia»k i e  k i e d y  s d a r e y e  bię m o gą .  p u ł k  T ' J
i i n i  i i • , i L a n g e r m a n n  nac * e l e  3 0 0  ludai  * p u ł k u  1

ba t a l i onem p u ł k u  2  p r o w a dz i ł  a t , k \ValLcioo^

ś c i ą ;  m a j ą c  z a b i t e g o  k o n i a  i d w a  r a z y  p r z e s t r z e l o n ą  su'-  
k n i ę ,  p i e s z o  z  p a ł a s z e m  w r ę k u ,  p i e r w s z y  r z u c i ł  s i ę  na- 
m o s t .  N i e p r z y j a c i e l  u p o r c z y w i e  g o  b r o n i ą c y  ,  n i e  z d ą ż y ł  
j u ż  z a m k n ą ć  b r a m y ,  t a k  n a t a r c i e  n a s z e  b y ł o  ś m i a ł e m .  L u b o  
m o s t  w  c z ę ś c i  b y ł  z e p s u t y  i p o  b e l k a c h  p o j e d y n c z y c h  p r z e ­
c h o d z i ć  t r z e b a  b y ł o  v ż o ł n i e r z e  n a s i  p o p r z e d z a n i  z a w s z e  
p r z e z  P u ł k o w n i k a  L a n g e r m a n n  i o f i c e r ó w  d a j ą c y c h  i m  p r z y ­
k ł a d  o d w a g i ,  o p a n o w a l i  g o  o d  r a z u .  P ę d z o n o  d a l e j  n i e ­
p r z y j a c i e l a  p o  g r o b l i  ; t r z y  g ł ó w n e  m o s t y  b r o n i o n e  z r ó ­
w n ą  u p o r c z y w o ś c i ą ,  j e d e n  p o  d r u g i m  z d o b y t e  z o s t a ł y ,  i c a ł e  
p r z e j ś c i e  t a k  t r u d n e ,  w a l e c z n o ś c i ą  n a s z e g o  w o j s k a  o p a n o ­
w a n e  t a k  n a g l e ,  ż e  n i e p r z y j a c i e l  n i e  z d o ł a ł  s k o ń c z y ć  r o z ­
p o c z ę t e g o  z n i s z c z e n i a  m o s t ó w .  Z a  p o m o c ą  a r t y l e r y i  i  
s t r z e l c ó w  ,  o b r o n ę  o s t a t n i e g o  m o s t u  p r z e d ł u ż y ł  a ż  d o  w i e ­
c z o r a ;  w  n o c y  j e d n a k  i t o  s t a n o w i s k o  o p u ś c i ć  m u s i a ł ;  a  
t a k  w a l k a  s k o ń c z y ł a  s i ę  n a  z i e m i  b r a t n i e j  L i t w y ,  k t ó r ą  
o n  t a k  d a w n o  u c i s k a .  W o j s k a  b r o n i ą c e  T y k o c i n a  ,  b y ł y  
z k o r p u s u  K s i ę c i a  M i c h a ł a ,  p o d  k o m e n d ą  J e n c i a ł a  S a s a ,  
z ł o ż o n e  z  d w ó c h  p n ł k ó w  s t r z e l c ó w  G w a r d y i ,  o d d z i a ł u  
s t r z e l c ó w  F i n l a n d z k i e ! )  ,  t r z e c h  p u ł k ó w  j a z d y  i b a t e r y i  a r ­
t y l e r y i .  S t r a t a  n a s z a  w y n o s i  2 2  l u d z i  z a b i t y c h  i 7 0  r a n ­
n y c h .  W o j s k o  ż a ł u j e  s z c z e g ó l n i e j  s t r a t y  P o r u c z n i k a  K u ­
s z e w s k i e g o ,  k t ó r y  w , d n i u  t y m ,  d a w s z y  d o w o d y  b o h a t e r ­
s k i e j  o d w a g i ,  p o l e g ł .

W  c z a s i e  ,  g d y  p o s t ę p o w a ł e m  k u  T y k o c i n o w i ,  J e n e r a ł  
S k a r ż y ń s k i  s t o s o w n i e  d o  o d e b r a l i ,  g o  l o z k a  u , s p i e s z n i e  
z b l i ż y ł  s i ę  d o  C h o r o s z c z y  ; !>><z n i e p r z y j a c i e l  j u ż  s i ę  b y ł .
s c h r o n i ł  z a  N a r e w ,  a p u ł k  j e g o  k i i n s y e r ó w ,  k t ó r y  o d ­
w r ó t  z a s ł a n i a ł ,  z a  u j r z e n i e m  p u ł k u  2  u ł a n ó w ,  f o r m u j ą c e ­
g o  p r z e d n i ą  s t r a ż  n a s z ę ,  g a l o p e m  m o s t  p r z e s z e d ł ,  u n i ­
k a j ą c  s p o t k a n i a .  D w a  d z i a ł a  z b a U r y . i  M a j o r a  B e m a ,  b r o ­
n i ł y  a ż  d o  w i e c z o r a  z a p a l e n i a  m o s t u ,  o d p o w i a d a j ą c  i>a o g i e ń i  
k i l k u n a s t u  d z i a ł  z b r z e g u  p r z e c i w n e g o ,  z a  n a d e j ś c i e m  n o ­
c y ,  n i e p r z y j a c i e l  p o d s u n ą ł  s i ę  p o d  a i o s t  i s p a l i ł  g o .

P r z y  w z i ę c i u  T y k o c i n a ,  g r o m y  n a s z e  r o z l e g a ł y  s i ę  j n ż  
p o  b ł o n i a c h  L i t w y ,  k r e w  w o l n y c h  P o l a k ó w  s k r o p i ł a  z i e m i ę  
b r a t n i ą ,  k t ó r ą  o s w o b o d z i ć  z a m i e r z a ,  a n o w e  d o w o d y  w a ­
l e c z n o ś c i  u ś w i e t n i ł y  o r ę ż  P o l s k i  p o d  p o s ą g i e m  C z a r n i e c ­
k i e g o .  N a z a j u t r z  o d b y l i ś m y  n a b o ż e ń s t w o ,  w z n o s z ą c  m o -  
d ł y  d o  N a j w y ż s z e g o ,  a b y  p o b ł o g o s ł a w i ł  s p r a w i e  n a s z e j  i  
u w i e ń c z » ł  p o m y ś l n y  m  s k u t k i e m  u s i ł o w a n i a  n a s z e  w o s w o b o ­
d z e n i u  o j c z y z n y ,  j a k  n i e g d y ś  d o k o n a ł  t e g o  b o h a t e r ,  k t ó ­
r e g o  p o m n i k  m i e l i ś m y  p r z e d  s o b ą .

G d y  s i ę  t o  d z i a ł o  w g ł ó w n e j  a r m i i ,  J e n e r a ł  Ł u b i e ń s k i  
na  s t a n o w i s k u  p o d  N u r e m ,  u w a ż a ł  c i ą g l e  g ł ó w n e  w o j s k o -  
M a r s z a ł k a  D y b i c z a  w  b l i s k o ś c i  S i e d l e c  s t o j ą c e ,  a k t ó r e  n a ­
s z y m  r u c h e m  z m u s z o n e ,  u d a ł o  s i ę  k u  B u g o w i  i w  d n i u  2 1  
M i j a  r z e k ę  t ę  p o d  G r a n n e m  p r z e s z ł o .  J e n e r a ł  L u b i e ń ­
s k i  w y s y ł a n e m i  ua  r ó ż n e  s t r o n y  o d d z i a ł a m i  ,  p o p r z e c i n a ł  
k o m u n i k a c y e  n i e p r z y j a c i e l a ,  o p a n o w a ł  j e g o  m a g a z y n y  w  
B r a ń s k u  i C i e c h a n o w c u  ,  w k t ó r e m  to  o s t a t n i e m  m i e ś c i e  
p r z e s z ł o  2 0 0  n i e w o l n i k a ,  j e d n e g o  s z t a b s -  o f i c e r a  i s z e ś c i u ,  
o f i c e r ó w  r ó ż n e j  b r o n i  u j ę t o .

T a k  w i ę c  w o j s k o  n a r o d u V f e  w  l O d u i  d z i s ł u ń  z a c z e p n y c h ,  
% s i ł a m i  d a l e k o  m n i e j s a e m i  o d  n i e p r z y j a c i e l s k i c h . ,  w y p ę ­
d z i ł o  z  g r a n i c  K r ó l e s t w a  G w a r d y e  R o s y j s k i e ,  k r a j  t e n  p ó ­
k i  n i e  b y ł o  o b a w y  n i e b e z p i e c z u ń s t w a  c i e m i ę ż ą c e  ,  n a b r a ­
w s z y  i m  w  r ó ż n y c h  m i e j s c a c h  d ó  6 0 0  n i e w o l n i k a ,  m i ę d z y  
k t ó r e m i  a d j u t a n t s  W .  K s i ę .  M i c h a ł a  P u ł k o w n i k a  S c h a r n -  
h o r s l  i \ w i d u  z n a c z n y c h  o f i c e r ó . w  , ,  o r a z  w Ł o m ż y  d o  S00<



•«?h t»ry c'Ti i r eko nw a le sc en t ów .  —. W  wielu miejscach wieśnin-  
•try 7. końmi  i b ron i ą  za jmowal i  n i ewo ln ika  i p r zyp r ows*  
' dzali .  O p r óc z  tego wie le  magazynów na tyło jego armii  
• za łożonych,  bagażów i r óż nych  sp r z ę tó w ,  dost a ło  gig w n a ­
s ze  r ę c e .  Między ba rdzo  k o r zy  st t iemi zdobyczami  są for-  
t y f ikacye  Łom/ .y  s t a ranni e  u s y pa ne  p r z e z  n i eprzy j ac i e l a ,  
op us zc zon e  p r zez  niego bez  w y s t r z a ł u ,  a k t ó r e  t e r a s  p r z e ­
c iwko n i e m u  s łuż yć  nam mogą.

J e d y n y m  tylko pos p i echem,  z j ak im  G w ar d j e  cofały się,  
z d o ł a ł y  ujść p o ra ż k i ;  p r z y z n a ć  j e d na k  na l eży ,  żc jej p i e ­
chota  w k i l ku  po tyczkach ,  k tó r e  mia ły  mie j s ce ,  mężn i e  się 
p o t y k a ł a  z nami .  T y m  ruc he m wo jsko  na ro do we ,  o sw o­
bodz i ł o  z n ieprzy j ac i e l a  k i l ka  Powiatów,  p r z y m u s i ł o  F e l d ­
m a r s z a ł k a  do powróceni a  za Bug  Z g ł ó n n e m i  s i ł ami  swo- 
j em i ,  nakoi . iec  s t ąp iwszy na z iemię  zada wn o  do Państwa Ro­
sy j ski ego  wci eloną ,  o tworzy ło  sobio zw iązek  z b r ać mi ,  k tó ­
r y c h  pows tani e  cor az  bardz i e j  się s ze r z y ,  i  7.ysknło m o ­
żność  n ies ieni a iin pomocy .  Z a p a ł  , z j a k i m  j e s t e śm y  
p rz y jm ow an i  p r zez  o sw obodzoną  l udność ,  nie j es t  do op i ­
sani a.  N ie  tylko w grani cach t e r aźni e j szego  K ró l e s tw a ,  lecz 
rów n ie  w L itwie,  szlachta i włości anie  na jw iększe  dają  o z n a ­
k i  p rzy  w iązauia do wspólne j  o jczyzny  i życzl iwości  dla na ­
szej  świętej  s p r a w y .

W  po tyczkach  wyżej  wym ien io ny ch  , przeds tawionemu  
zostal i  p r z ez  J e n e r a łó w  dowodz ący ch ,  że  szczególnie j  od- 
znaczyl i  się męz tw em ,  oficerowie i ż o łn i e r z e  na s t ępu j ący :

Z  korpusu  J e n e r a ła  Umińskiego,  P u łk o w n ik  Wro - 
n i eck i ;  P o d p u ł k o w n i k  N iew ęg ło w sk i ,  dowódca p u ł k u  g r e .  
nadyeró-T.  Po ruczn i cy  : Breza  Pągowsk i  i O s t a s z e w s k i ,
Pod o f i c e r  D o m k o w s k i ,  k tó r y  u r a to w a ł  życie swemu  ofice­
rowi .  Ż o ł n i e r z  W y s o c k i ,  k tó r y  lubo mocno r a n n y  , zo­
s t a wa ł  aż do końca  wa lk i  m iędzy  T y ra l i e r am i .  P o ruc zn ik  
Rc d ec k i  z p u ł k u  3 str7.elców pi eszych .

Z  korpusu  J en era ła  -Lubieńskiego.  Po ru cz n ik  P o to ­
cki  B e r n a r d  Adjut an t  J e n e r a ł a  l u b i e ń s k i e g o ;  Podpo ruc / . n i -  
cy:  K ra s iń sk i  S t an i s ł aw  i I gnacy  M o k i o n o w s k i  w szarży 
7, p u ł k i e m  5 s t rz e l ców ko nnych ,  p i e rwszy  sześć  razy pc hn i ę ­
ty bagne t em,  a drug i  w nogę pos t r ze lony  zos t a ł ;  o bu d u ó ch  
j e d n a k  r any  n i eb ez p i e cze ńs t we m uie g rożą .

Z  p lu to n u  eskorty t i r a k u só w  w s za rż y  p o d  D łu gosio ­
d ł e m ,  odznaczyl i  się:  Kap i t an  VVodzicki A l e x a n d e r ;  P o d ­
p o r u c z n i k  Os ławsk i  Wik to r ;  Podo f i cer  G rab ko ws k i  i ż o ł ­
n i e r z  Z e m u t k a ,  k t ó r z y  pod ogn i em n iep rzy j ac i e l sk im p i e r ­
wsi zsiedl i  z kon i  dla dania  pomocy r a n n e m u  Kapi tanowi  
To m as z ow i  P o to ck i e mu .

Z. d y w i i y i  J en era ła  J a n k o w sk ie g o  i  J e n e r a ła  R y b i ń ­
sk iego .  Major  B u t r y m ;  Major  D u n i n  7. p u ł k u  1 s t rzelców 
p i e s zy ch ,  ż o ł n i e r ze :  Nawro ńs k i  S tan i s ł aw  i Le war tow sk i  
P io t r ,  k tó r zy  ps zed f ron tem batal ionu n i eprzyj ac i e l sk i ego ,  
rzuci l i  Się na p u ł k o w n i k -  i s k ł u l i  go bagn e t a mi .

Z  p u łk u  1 ułanów :  Kap i t an  l l e m p c l  , P o r u c z n i k  Za-  
b i e ł ł o  i Podof i ce rowie  Z ir l sk i  i J a ro szy ńsk i .

Z  b a ta l io n u  Saperów :  P o ru c z n i k  Ń&wosielski  , k t ó r y  
pod ogi',::,';' k«r t »c*owyin  s zvbko  mos t  zb ud ow a ł .  P o r u ­
cznicy:  R a nc rw icz  T o m a s z  i Re nd e  Andrze j ;  ż o ł n i e r z  K u ­
ba Joach im ,  k tó r y  d o d a n y  S a p e r o m  do roboty mostu r a n ­
ny  od granat a i k rw ią  za l any ,  n ie  ods t ąp i ł  aż do u k eń cze -  
nia budowy  tegoż inostu.

Z  b ry g a d y  P u łk o w n ik a  Langcrm ann:  odznaczy l i  się: 
P o d p u ł k o w n i k :  B reańsk i  Dowódca  p u ł k u  1 s t rze lców p i e ­
s zych,  Kapi tan  O l e nd zk i ,  k tó ry  p r o w a d z i ł  p i e r ws zy  pluton 
na most  w T y ko c i n i e .  Po ruc zn i k  G ord as ze w sk i ,  Podof i ce-  
rowie:  K i c z o r  i S aw ic z ;  ż o ł n i e r z e :  Czyżewsk i  i C h o d e -  
r owsk i .  —  w T yk oc in i e  dnia 23 Maja 1831 r o k u .

Wódz Na cze lny ,  ( po dp i s ano )  S k rzy n e c k i .

—  D o n i os ły  już p isma pub l i c zne  o c hw a le bn ym  skon i e  
S t an i s ł awa  W ol s k i e g o ,  P o r u c z n i k a  Adjut an l a  J e n e r a ł a  
Piechoty l i r .  K ruk ow ie ck i eg o  , k tó r y  pe łn i ą c  s ł u żb ę  p r z y  
J en e ra l e  R y b i ń s k i m ,  na czele  t yr a l i erów pod D ł u g o s i o ­
d ł e m  p o l e g ł  śmier c i ą  wa lecznego .  U r o n i ł  już j e d e n  z 
p r z y j a c ió ł  ł z ę  żalu nad dotkl iwą s t r a t ą ,  niech i nam wol ­
no będzie  poświęcić  s ł ów  k i l k a  jego p am ię c i .  Sza n ow ny  
ten m ł o d z i e n i e c ,  p e ł e n  p r zym io tó w  duszy  i s e r c a ,  o b ­
da r zony  c h a r ak t e r em  sz l ache tnym i n i eug i ę tym ,  namię tn i e  
kochaj ący  wolność i o j c zy z nę ,  pod  u p a d ły m  d e s p o t y z m e m  
c z u ł  p o t r z eb ę  ob ran i a  s t anu w o j sko w ego ,  mogącego j e ­
d yn i e  zrzuci ć j a r zm o  oh ydn e .  Ż yw i ł  on w sobie  u c z u ­
cia godne  naszego  od rodzen i a  , i w d. 29  L i s t o p a d a ,  do 
w ie lk i ego  dz i e ł a  r ewolucyi  p r z ys t ąp i ł .  Od t ąd  s zl achetna  
jego dusza  n ie  zna ła  i nnego  mor a ln ego  żyw io łu  nad n a ­
dzie j ę  z u p e ł n e g o  wy ja rzmien i a  o j c z y z n y ,  s ł o n a  r o d z i n y ,  
w y d a r ł  się w pole  wa lki  i w dn iu  Itj Maja k rw ią  swoją i 
życ i em o k u p i ł  wieniec c h w a ł y ,  a o jczyzna s t ra ci ł a  p e ł n e ­
go nadziei  syna .
— (N ad .)  Se/i osobliwszy. Mieszkamy razem 
z przyjacielem moim i szczególniejszy senobadwa  
jednej nocy mieliśmy. Lecz cóż mogą sny lu­
dzi prywatnych interesować kraj i publiczność* 
Prawda. Ale nasz sen bardzo może interesować- 
więc go objawiamy. Śniło nam się, że wielka  
w Polsce i zadziwiająca zaszła odmiana, to je s t  
ze znanego dyplomatyka często obóz odwiedza-  
jącego , obrano Naczelnym W odzem , a boha­
tera Jana Skrzyneckiego, Prezesem Rządti Na­
rodowego. Miało to nastąpić dla tego , że Mi­
kołaj i D ybicz nie są ze Skrzyneckiego konten- 
c i ,  bo nie jest politykiem , ale jak sam oświad­
czył, otwartym żo łn ierzem , w  zw ycięztw ie  ty l­
ko rozwiązanie losu ojczyzny upatrującym. Sen 
ten w ystaw iał n a m , iż im to wcale do gustu 
nie przypada, że woleliby mieć do czynienia 
z politykiem, a to wszystko dla dobra Polski (!).

W IAD O M O ŚCI ZA G RANICZNE.
A N G L J A .  —  Z  L on dyn u  d n ia  13 M a \a .  —  P r z y b y ł  tu 
Ajen t  P e r s k i e g o  Księc i a  Abbasa M i r z y .

F R A N C Y A .  —  Z  P a r y ż a  d .  13 Mai^a. —  Cz łon ko wi#  
ciała  dyp loma tycznego  odbywają  pomiędzy  sobą  ciągła n a ­
r a d y ,  k tó r e  p o d ł u g  M e ssa g e r  des Charnhrcs do tyczą  się 
Polski .
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